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Stosownie do umieszczonego w prze- 
szłey Gazecie pod Nr. 84 Programmatu, 
Odbyła się w dniu 18 b. m. uroczystość o- 
Słoszenia politycznego bytu Miasta Wol- 
nego Krakowa i iego Okręgu w nasiępu- 
licym sposobie: 

Przed południem o godzinie 103 ze- 
Saly się w naywiększey Gali wszystkie Ce- 
<hy, Instytuta, Zgromadzenia i Władze 
Misyscove do Pałacu W ielopolskich przy 
Franciszkanach pod Nr. 212, na Salę Ob- 
tad Kommissyi. — Zgromadzone Cechy 
Pozostały się na Dziedzińcu pałacowym. 
~ © godzinie 11, za przybyciem do Pa- 
lacu JJW Weh Pełnomoenych od Nayia- 
śnieyszych trzech Dworow Kommissarzy 
©rganizacyynych, Prezydent Muńicypal- 
| ności z Urzędnikami Administracyynemi i 
Radą Municypalną , powitał Tychże na 
dole przy wschodach pałacowych, — Po go- 
dzinie 11 udali się JJW Wni Kommissarze 
2 zgromadzonemi Władzami i Instytutami 
do Kościoła Archipresbyteryalnego Fanny 
Maryi następuiącym porządkiem: — Szły 
nayprzed Cechy z chorągwiami podług 


starszeństwa ; za niemi Instytuta, Kon- 
gregacyn Kupiecka, Rada Municypalna z 
Urzędem Administracyynym , Akademia, 
Kapituła, i JJWWni Bommissarze, którzy 
we drzwiach Kościoła powitańemi zostali 
pizez mieyscowego Pasterza, I tym samyt% 
porządkiem, w pośrod uszykowanych w 
Kosciele Cechow , udali się przed Wielki 
Ołtarz , gdzie zaięli mieysca dla siebie 6. 
znaczone , a Władze zabrały mieysca w 
Stallach. — © godzinie +} zaczęła się 
solenna Msza, przez JW. Biskupa Nomi- 
nata miana, pó ukofrczeniu którey zostały 
odczytane Akta, tycżące się politycznego 


„bytu Miasta Wolnego Krakowa i Jego Q- 


kręgu, poczem śpiewzme było Te Deem, 
przy wysirzałach z możdzierzy razy 100. 
Po skończonem Nabożeństwic, cała Para- 
da tym samym ruszyła porządkiem, i 
przed Kościołem zakończyła się przez pou 
wszechny okrzyk: * Niech żyią Nayia- 
śnieysi Monarchowie > Protektorowie Mia- 
sta Wolnego Krakowa z Jegó Okręgiem! „ 
— Wychod z Kościoła poprzedziło rozda- 
nie publiczne Odezwy przez JW Woch 


X 


Koasmissarzy wydane, do Obywateli Wol- 

nego Miasta Krakowa i Jego Okręgu, któ- 

rey osnowa iest następująca: 
ŁOMMISSYA ORGANIZACYYNA 

porzez Trzy Naviaśnigysze Dwory ustano- 
wiona , do Ubywuteli Wolnego Miasta 
Krakowa i iego Okręgu. 

w pamiętuney na wieki epoce Kon- 
gressu Europeyskiego zebranego w Wie- 
dniu, kiedy Nayiaśnieysi Mionarchowie, 
trapionemu długiemi mordami i nieszczę- 
ściami światu, wspaniale wracali pokoy, 
wymierzali sprawiedliwość, i stosowne do 
Naywyższych, zawsze dobroczynnych wi- 
dokow , Narodoma zakreślali istnienia ; nie 
uszedł także Ich Qycowskiey pieczołowi- 
tości łos wasz Obywatele Wolaego Mia- 
sia Krakowa i icgo Okręgu! a pod szczę- 
śliwą rękoymią naypotężnieyszego między 
trzema wielkiemi Mocarstwami związku, 
otrzymaliście byt wolay , niepodłegły i 
ściśle neutralny.  Qaręczaią wam tenże 
troisie niezłomre i nieqdzowne przymie- 
rza. Pod ochronczą Trzech przyiażaych 
Mocarsty tarczą używać będziecie szczę- 
ścia spokoynego, poświęcaiąc się Nau- 
kom, Munsztom i Handlowi.  Konstytu- 
cya liberalna, do Charakteru Narodowe- 
go zastosowana, ten naywspaniajszy Po- 
mnik Wielkomyślności i troskliwości o 
doqro wasze Moparchow , zapewnia pọ- 
snmyślność każdego Mieszkańca tego Kraju. 
Trzymaiąc się świętobliwie Jey zasad, sta- 
niecie nieomylnie na wysokim stopniu 
szczęścia, na którym was Ich mądrość i 
dobroczynność postawić chciała, a które 
potężna dch :Opieęka ustali, 

Obywatele Wolnego Miasta Krako- 
wa i .iego OQkzęgu! W skutek 
Artykułu 7g0 Traktaty Dodatkowego za- 
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wartego w Wiedniu doia g: Rwtetnia ( 3 
Maja ) roku bieżącego, Kommissarze 
Trzech Nayiaśnieyszych Dworow zebrali 
się w tem tu Mieście, ażeby bydź Wy- 


konawcami Ich Naywyższey woli i ustaw 


dla waszego dobra zakreślonych. Nam 
się dostał zaszczyt przewodniczyć wam i 
kierować kroki wasze do tego wielkiego 
celu pomysłaości publiczney, który wam 
Dobroczynność Nayiaśnieyszych Trzech 
Monarchow oznaczyła. Uwiadomiaiąc was 
solequnie ninieyszem Obwieszczeuiem 0 
rozpoczęciu Urzędowania naszego zarę* 
czamy wam z naszey strony, iż do spełe 
nienja tych wielkomyślnych zamiarow Mo- 
narszych połączonemi siłami gorliwiš 
przykładać się będziemy. Spodziewamy 
się nawzaiem, że Obywatele Kraiu tego 
Wolnęgo, przeięci nayżywszą wdzięczno= 
ścią dla Nayiaśnieyszych  Momarchow, 
wielkość dobrodzieystwa im wyświadczo- 
nego godnie ocenić „potrafią, ido uszczęz 
śliwiaiących skutkow iego, dobremi chę- 


ciami, zupełną ufnością, lednomyślnością 


i powolnością, z swogiey strony dopomagać 
będą. — Dan w Krakowie na Sessyi dnia 
12go Października r. 18:5. 

Hr.Swcerts-Spork. Bar. Reśbnitz. Miączyństi” 


D. 19. b. m. w Kościele Archypre- 
sbyteryalnym Panny Maryi na obchod ro» 
cznicy śmierci J. O. Xcia Jozefa Ponia- 
towskiego, Naczelnego Wodza woyska 
Polskiego, odprawione zostały exekwiie , 
podczas których JW. X. Archypresbytek 
Jnfułat miał żałobną Mszą  Śpiewaną 
Wszystkie Rządowe władze, Woyskowi 
Polscy i mnostwo rożnęgo stanu ludzi , 
szanuiąc pamięć tego Bohatyza , gaye 
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dowało się na tym smuthym obrządku. 
Z Warszawy d. 14 Października. 

._ Podług odebranych pewnych donie- 
sien N. Cesarz wszech Rossyy, Król Pol- 
ski przybędzie do Berlina przed końcem 
b. m. Jest nadzieia, że usilne oczekiwanie 
mięszkańcow Warszawy będzie spełnione, 
1 Że ia dobrotliwy Monarcha pobytem swo- 

n uszczęśliwić raczy. — Powrot J. C. Mci 

Xcia Konstaniego rychley iest spo- 
< swany. 

Deputacya Frólestwa Polskiego, wy- 

do Paryża, dla złożenia Monarsze 
hołdu uszanowania i wierności, wrociła 
iuż w cześci do Warszawy. Za zupełnem 
Oneyże zebraniem się, i po zdaniu sprawy 
Rządowi, będziemy dopiero mogli w tey 
Mierze urzędowe czytelnikom naszym v- 
Czynić doniesienie. 

Uusadumienie względem śpiewow hijloż 
- rycznyche 

Częste zgłaszania się Prenumerantow, 
a nieraz i w przykrych wyrazach, o spó- 
Żnienie wyyścia z druku zapowiedzianych 
od dawna śpiewow historycznych, wkłada 
Obowiązek na Towarzystwo Królewskie 
Frzyjacioł Nauk, którego dzieło to iest 
własnością , ogłosić w tey mierze przyczy- 
hy, dla których przewłoka ta nastapifa, i 
Tzecz całą historycznie przypomnieć. 

Jeszcze |przy końcu roku 1807 , ża 
v nioskiem gorliwego Prezesa Towarzystwa 
Jw. R. S. Staszica, zleciło mi Towarzy- 
stwo świetnieysze czyny Królow i Boha- 
łerow naszych w śpiewach historycznych 
wyłożyć. Posłuszny temu zleceniu, acz 
w wieku iuż do pień poetycznych zapoż- 
ym, wziąłem się do pracy. W przecią- 
8u lat czterech 32 śpiewow i przypisy do 
nich prozą „ wiążące czyny składaiące krot- 


ki zbior historyi Polskiey, ukończonemi 
zostały. Dzieło całe i zysk mogący ż o- 
nego spłynać , przez Autora ofiarowane 
Towarzystwu. Wyznaczyło naowczas To. 
warzystwo deputacyą do przeyrzenia ipo- 
prawienia dzieła całego. Deputacya zdała 
wkrotce sprawę z powierzoney sobie pra- 
€y ; Autor z wdzięcznością z światłychiey 
uwa korzystał. W ogłoszoney do dzieła 
przemowie wymieniono, że do textu wier- 
szami i prozą przydaue będą 32 nót muzy- 
cznych sztychowanych, i 32 rycin, wyra- 
Żaiących przednieysze w dzielic naszych 
zdarzenia. Otworzyła się prenumerata: 
gorlime Polki nasze wzięły się do zbierania 
składki, do rysunkow, do kompozżycyi 
muzyki.  Winienem publicznie wyrazic 
wdżięczność moią żacnym Damom, które 
czynnie i ochoczo w tey mierze trudnić się 
raczyły. JW. Woiewodzina Zamoyska, 
JW. Panna Teressa Kicka, nietylko że 
zbierały składki, ale pierwsza kilka nót 
napisała, druga rysunki gotcwała, JO. 
Xżna Jenerałowa Wirtemberska, ś. p. JW. 
JPani Sołtykowa, Jw. JPani Chodkiewi- 
czowa, Panna Cecylia Bedall, JPani z 
Kochanowskich Kamieńska, JPani Szy- 
manowska, JPanna Paris, trudniły się kom- 
pozycyą nót do śpiewow , i trudnić się 
ieszcze nie przestają.  Naywięcey rysun- 
kow winnismy znabym talentom Xiężney 
Jeymości z Kickich Sujkowskiey, i JW. 
Pannie Laurze Potockiey; takie były wspar> 
cia, pomoce, których Towarzystwo w 
iem przedsięwzięciu swoiem doznawało. 
Powiedzieć teraz należy, iaki był dotąd 
wpływ pieniężny z ogłoszoney prenume- 
raty, na co pieniądze te nżytemi zostały, 
co iak jnż uczynionem, co do zupełnego 
dokonania rzeczy zostaie, i dla czego wy; 


Ja( 


danie dzieła spoźnione? X 

Do końca roku 1812 z 1000 wydru- 
kowanych biletow weszło za sprzedane 
bilety 190, zł. 5170 gr. 15, zostaie nie- 
wydanych 333, wydanych rożnym oso- 
bom, za które pieniądze ieszcze nie we- 
szły, 4y7 biletow: summa 1000 biletow. 
Tu uważać należy, iż wiele z biorących 
osob bilety, te pożyczały sobie iedna dru- 
giey, powracały i znowu ie brały tak, iż 
ztąd nastąpiło zamieszanie, i niewiedzieć 
gdzie się u kogo dopominać. Przyłączone 
tu rachunki wskażą to iaśnie. Wzywa 
więc Towarzystwo Królewskie , aby oso- 
by posiadaiące u siebie bilety raczyły się 
zgłosić, czyli one przedały lub nie, i tak 
pieniądze, ieźli iakie są, lub przynay- 
mniey bilety powrocić raczyły. Departa- 
menta Radomski i Płocki oddały całkiem 
przesłane sobie bilety , nieprenumerniąc 
pa Żaden. Autor, któremu powierzone 
było zaięcie się rysunkami i sztychem, 
mie omieszkał nagłić ie , ile mogł; życzył 
on, by ledne i drugie w kraiu wygotowa« 
hemi bydź mogły.  Powiodło się co do 
rysunkow ; częścią wspomnione iuż Damy 
nasze, częścią JPaa Frey, a ieden rysu- 
nek JPan Łęski wygotowali. Co do szty- 
chow , podiął się ich był zeszły iuż JPan 
Ligber ; lecz że i niezmiernie długo bawił 
nad niemi, i był nieco zadrogi, cztery 
tylko ryciny dokonał, z których iedne 
yW. IX. Staszic z własnych pieniędzy za- 
płacił. Pozostałych 28 powierzonemi zo- 
stały Artystom Drezdeńskim, "po 20 tala- 
row od iedney. Odległość i zaburzenia 
powszechne sprawiły, że i ta robota szła 
powoli. Dopiero gdy Autor w począt- 
kach roku 1813 przymuszony był chronić 
się do Drezna , wsrod szczęku broni, sżtur- 
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mow oblężenia i ciężkiey swey choroby, 
był tak szczęśliwym, iż wszystkie te ry” 
ciny dokonanemi uyrzał, i te w blachach 
Towarzystwu składa. Cały wydatek na 
rysunki, przerabianie onych i sztychy wy” 
nosi złotych - - E 4535* 
te odciągnąwszy od wesztey summy zł. 5170» 
całkowitey tey prenumeraty zostaiezł. 635: 

Ta to więc summa 655 złotych p9% 
zostaje na opędzenie wydatkow edycyi 
całey. 

Ile zaś potrzeba pieniędzy na papiet 


do textu, na papier do rycin i nót muzy? 
cznych, na „wytłoczenie i tych rycin i nót 


textu samego, podług otaxowania Sztycha” - 


rzow i l)rukarzow kładę: 


Dzieło całe wynosić będzie 20 arku- 


ak A ń 
szy; wnosząc, że się wyciśnie 1590 exem" 


plarzy. Kosztować będzie : 
Papier 7 bel złotych - - 1800 
Druk - - - = = 972 


Podług oszacowania Artystow 
Drezdeńskich, niewybiiaiąc z początku 
rycin iak do 500 exempl. po 33 w każ- 


dym, papier welin - - - 1140 
Wyciśnięcie tey liczby - - 1089 
Papier na nóty muzyczne - 1150 

-e 
Uczyni wszystko > - - 6142 


Nie liczy się w to ieszcze sztychowà- 
nie nót, 


idzie o tak znaczny expens, delikatność 


przyymować nam radziła hoyną ofiarę Ko" 


legi naszego, Hrabiego Chodkiewicza. Gor* 


liwy, by koszt cały został w kraiu, czy” 


niłem starania o papier. Lecz starania te 
były prożnemi ; po odpadnięciu fabryk 
Bydgoskiey i Wielkopolskiey, rzecz iest 
niepodobną. Udać się więc musiemy za 
granicę.  Doradzono mi Panow Ebart i 


Stenz w Berlinie, iako umiarkowanych W 


nierozumiem bowiem, by, gdzie 
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cenie i wyrabiaiących dobre papiery. Za- 
Pytnię więc Towarzystwo, czy zechce dać 
komu zlecenie , by pisał do nich, aby 
Przysłali proby papieru i cenę onego, tak 
do druku, iako też do rycin. Należałoby 
to uczynić co rychley, by transport mogł 
Przyyść Bydgowskim kanałem przed za- 
marznięciem rzek. 

Składain w ręce Towarzystwa przepi- 
sany zękopism tak śpiewów, iako i przy- 
datkow prozą, składaiących krotki zbior 
historyi Polskiey ; składam 32 rycin, ry- 
Sunki do nich, rachunki wszystkie i resztę 
Pozostałych pieniędzy; składam, mowię, 
Wszystko co iest własnością Towarzystwa. 
Jakie bowiem w dalszym czasie korzyści 
Z przedaży dzieła tego spłynąć mogą, po- 
Święcone są Od dawna Towarzystwu. Dla 
mnie naywiększą będzie za pracę moią na- 
Stodą, jeżeli dzieło to ziomkom moim po- 
Żytecznem stanie się. m 

Julian U-syn Niemcewicz, 
Z Wiednia d. 12 Poźdeżernika. 

N. Cesarz nasz opuścił Paryż d. 29 
Września i udat się do Melun, gdzie d.30 
Przybył, d. 1 i 2 Października zabawił, a 
d. 3 edebrawszy wiadomość o podpisaniu 
Przedugodnych wurunkow pokoiu z Fran- 
€yą , udał się w drogę na wielki popis woy- 
ska swoiego, który odbędzie się d. 5 i 6 
pod Diżonem. 

Układy względem ostatecznego poko- 
lu i stosunkow między Francyą i zprzy- 
mierzonemi Dworami rozpoczęły się isto- 
tnie w Paryżn d. 20 Września. Z strony 
IL C.K, Apostolskiey Mci upoważnionemi 
do nich byli; Xże Metternich i Xże Schwar- 
zenberg ; z strony Dworu W. Brytanii : 
Pierwszy Sekretarz stanu Lord Castlereagh 
i Xże Wellington; z strony Dworu N. Kró- 


la Pruskiego: Xże Hatrdenberg i Baron 
Humbołdt; a z strony Dworu N. Cesarza 
Rossyyskiego: Xże Rasumowski i Hrabia 
Capo d'lstria. Król Jmć Francuzki mia- 
nował pełnomocnikami Xcia Talleyranda, 
Xcia Dalberg i Barona Louis. 

Zaszła zaraz po rozpoczęciu tych u- 
kładow odmiana w ministerium Francuz- 
kiem nie zrebiła w nich żadney przerwy. 
Xże Richelieu zaraz po mianowaniu sie- 
bie Ministrem związkow zagranicznych, 
wszedł w układy, i po ośmio dniowych 
naradzeniaci ugodzili się pełnomocnicy na 
podstawy traktatu, który z wszystkiemi do 
niego ściągaiącemi się ugodami będzie wkrot- 
ce ułożony i całe dzieio pokoiu w tym mie 
siącu ukonczone zostanie. 


Dwory Austryacki, Angielski i Pruski 
ugodziły się pomiędzy sobą, ażeby dzieła 
kunsztu i umieiętności , które w wszyst- 
kich częściach Europy stały się łupem way- 
ny rewolucyyney, zwrocone były właści- 
cielom i miastom, z których się słusznie 
pyszniły i były ich bogactwem. Na mo- 
cy tego postanowienia wszystkie z Włoch, 
Niemiec, Hiszpanii i Niderlandow wywie- 
zione dziełą kunsztu zabrane z Muzeum 
Pary zkiego zostały. | Wszystkie zatem z 
galeryy Wiedeńskiey , Potsdamskiey, Kas- 
selskiey i Brunświckiey , z gabinetow by- 
łego Słathudera Holłandyi dzieła kunsztu, 
iakoteż z kościołow Niderlandskich i z 
miast lewego brzegu Renu obrazy , tudzież 
wszelkiego rodzaju dzieła kunsztu. z króle- 
stwa Lombardskiego i Wenecyi. z kraiow 
Sardyńskich i Papiezkich i nakoniec z Hi- 
szpanii zabrane, zostały upakowane i po- 
wiekszey części do własnych kraiow ode- 
słane.. Cztery Koryntskie, pod nazwi- 


« 


skiem Weneckich zdane konie, zostały d. 
3 Pażdziernika przy rózstawieniu kilku ba- 
taliionow ©. K. Austryackiego woyska 
zdięte z łuku tryumfalnego, który Bona» 
parte na pamiątkę kampanii 1805 na dzie- 
dzińcu Tuilłeries wystawić kazał i temi 
końmi go przyozdobił. D. 3 Października 
pod tnymże sposobem zdięty został z fon- 
tanny przed domem Inwalidow Lew S. 
Marka. Zdięcie koni nastąpiło bez uszko- 
dzenia, lew iednak z powódu nadzwy- 
Czaynego ciężaru przy spiiszczaniu na bruk 
przy studni nadwerężony cokolwiek zo- 
stał, ale to może bydź naprawione. Prży 
iey okazyi postrzeżono dawnieysze uszko- 
dzenie, które z podobnegoż zdarzenia na- 
stąpifo. 
Z Paryża d. 3 Października, 

Onegday odwiedził Król nasz Króla 
Pruskiego. Ostatni odbył z rana na row- 
ninie Grenelle z śwoiemi woyskami popis. 

Po mszy przyiął Król tegoż dnia Xcia 
"Palleyranda i Minisirow stanu Gouvion 
St. Cyr, Louis, Pasquier i Javeourt, któ- 
rzy żaraz potem udali się do Xżny Aħ- 
gouleme i Xisżąt. Uważano iako osobli- 
wość, iż Król tego dnia powracaiąc ze 
mszy, nie pokazał się z ganku ludowi, 
Monsieur, brat Kiólewski, przyjzł z wiel- 
kiemi względami stawioną przed nim siost- 
rzenicę niegdy Jenerała Pichegru. 

Moyska Austryackie opuściły Lyoń, 
gdzie zastąpiły ie Piemontskie. 

Onegday wiele Austryackich i Prus- 
kich pałków opuściło Paryż, i działa z 
mostow posprzątane zostały: 6ty korpus. 
Pruski pod Jen. Hr. Taueńzieh opuścił Bre- 
taiiga, a wszedł do Normańdyi; głowna 
jego kwatera Caet. 

Z Lill piszą, iż do tamteyszych oko- 


1066 Y 


lic przybyło 150 dział.  Rossyyski Wiel- 
korządca P. Ałopeus nie opuści Nancy- 
Jenerał Sakhaniew stać będzie z dwiema 
dywizyami piechoty i iedną jazdy w de- 
partamentach Marny, wyższey Marny, Mó* 
zy i Merty, a w Nancy mieć będzie głow= 
ną kwaterę. 

Bracia Faucher zrobili za powrotem 
Bonapariego w Bordeaux powstanie , i 
woyska Królewskie uwiedli. Stawieni po” 
tem przed sąd, przekonani o występek Í 
na śmierć skazanemi zostali.  Odwołali 
się do sądu rewizyynego lecz ten zatwier” 
dził pietw szy wyrok, i zapewne już u ku* 
tecznióny został. Csobliwa rzecz, iż oba 
byli bliżniakami i tak do siebie podobne” 
mi, iż można było icdnego wziąść za dru” 


giego. Oba poświęcili się sztuce waysko” 
wey i oba razem na rusżtowaniu zgie 
nęli. 


Rozporządzeniem d. 30 p. m. ozna 
czył Król otworzenie posiedzeń izb pra: 
wodawczych na 7 Października. 

Nowy Minister spraw wewnętrznych 
Hr. Vaublanc przybył d. z9 W rześnia do 
Paryża. Minister stanu Hr. Angles mia- 
nowany iest prefektem policyi. 
nieyszy Minister sprawiedliwości Hr 
Barbé - Marbois był d. 18 Fructidora do 
Kaieny wywieziony , powrocił po d. 18 
Brumaire do Francyi i óttzymał pod Bo- 
napąttiem Ministrowstwo skarbu, gdy teb 
przyrzekał światu pokoy ; ale potem po* 
nieważ go słuchać musiał, lecz szacować 
nie mogł, został oddalony. Minisief 
morski Dubouchage był iuż pod Ludui? 
kiem XVI ministrem.  Ministrer skarbo” 
wy Radca stanu Corvetto był daw nief 
pierwszym w Genui patronem, został ża 
Bonapartego Radcą stanu i przez Król 


Teraż* 


su a%tTVT AMA 


X 


przy tey godności utrzymywany został 
Minister spiaw wewnętrznych Hr. Vau- 
blanc, nuayumiarkowańszy z członkow 
150 zgromadzenia narodowego, unikał pod 
Robespierem i Bonapartem urzędow i 
Żył na osobności. Ministrowi związkow 
zagranicznych Xciu Richelie , iedną tyle 
ko winę przypisać można, iż mało mu 
dust Francya znana, gdyż większą część 
Czasu przepędził zagranicą. 

Prefekt Aweyronu wydał do wszyst- 
kich prezydentow gminnych swoiego depar- 
tameniu kolnik, w którym wyraża: — ” 
Ud miesiąca rozchodzą się rownie nie- 
Spoloyne iak fabzywe wieści. -Raz Au- 
stryackie, drugi raz Hiszpańskie woyska 
wniyść maią do naszego depąrtameniu. 

€cz ani iedno, ani dragie nie nastąpi. 
Laburzenia w niektórych okolicah połu- 
dniowey Francyi zupełnie się uspokoiły. 
W Tuluzie panuie naywiększa spokoy- 
Bości którą zawsze władze utrzymać po- 
Awafją. W Montpellier przywrocony iest 
Porządek i nie potrzeba do tego abcey 
aty, Od igo Września w departamen- 
ĉie Gardy (Nicei) mie przelała się ani 
ledna krwi kropla. Protestanci powraca- 
łą do swoich domow. Woyska Austry- 
Ackie zabieraią się do ustąpienia z tego 
departamentu, opuściły iuż departament 
Ozery , graniczący z naszem. Ogłoś WP. 
le doniesienia, są one prawdziwe. ,, 

W nocy z 28 na 29 Września nieiaki 


Bontilly, który niedawno z Angielskiey 


niewoli powrocił, zamordował tu własną 
Matkę , mieszkaiącą w ulicy Charenton 
Podczas snu 56 pohnięciami noża, po 
<zem położył się w drugiey izbie, spał 
aà godziny 6 zrana potem hciekł, któ- 
łego dotąd wyśledzić niemogą. Poczwa- 
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ra ta zpodziewała się znaleść u awey 
ág letniey matki pieniądze, która żyła 
tylko z wsparcia zamężney swey corki, 
i zanadto wyrodnego tego syna swojego 
kochać miała. 

m D. 5 

Jutro uda się J. B. Mość w południe 
do Metropolitalnego kościoła dla znay- 
dowania się na Mszy i wezwaniu Du- 
cha 5. Gwardya narodowa otzyma w 
(ym dniu uratowane swole chorągwie. 

D. 2 b. m. poseł Króla Saskiego, 
Baron Uchtritz, miał u Króla wstępną 
audyencyą. 

D. 3 Król Pruki odbył z przybyłem 
doParyża korpusem Jen. Hr. Thielmaan 
pa rowninie Greneile popis i okazał z.do- 
brey postawy Żołnierzy swoje ukanten- 
towanie. Jak mowią iwszy i gci kor- 
pus Pruski opuszczalą Francyą, pozosta- 
nie tylko po 10 pułkow liniiowey pie- 
choty i jazdy z 4go i ógo korpusu. Mi- 
licyi pułki wszystkie -do swoich kra- 
iow powracaią. łrzed wyiazdem swo- 
im z Paryża oznaymił Król Pruski wiel- 
kie w wpysku swoim podwyższenia. Mia 
nowanych iest g Jenerałow , znaczna lie 
czba pułkownikow &c. Xże Blücher 
przenosi głowną swoią -kwaterę do Pa- 
ryża, gdzie iednak tyłka do 10 b. m. 
bawić będzie , potem odiedzie i sztab 
swoy zostawi w Akwisgranie. 

Xże Wellington odbywszy popis z nie- 
któremi Angielskiemi woyskami d. 3 b. 
m. odiechał o godzinie +. po południu 
do Diżonu, zkąd za 8 lub Lo dni tu po- 
wroci. 

Nowy Minister spraw wewnętrznych, 
Hr. Vaublanc, wydał pod di 2 b. m. c- 
kolnik do prefektow, w którym między 


— 
T 


W 


dzy innemi wyraża: © Naypierwszą i 
nayważnieyszą iest WPana powinnością 


utrzymać w cepartamencie porządek pu- 
bliczny. Jeśliby w W Pana departamen- 
cie szaleńcy rozpuszczali wieści, że dzie- 
sięcinpy i prawa lenne przywrocone 20- 
staną, i że aktem konstytucyynym, któ- 
ry Król nadał swoim ludom, zaręczona 
własność będzie naruszena, nie przestay 
W Pan na zbiciu tych błzchych wieści, 
ale dochodźz ich źrodła, i autorow ich 
odday pod sąd. Pospiesz W Pan zaraz 
na: to mieysce, gdzie by podstęp mogł 
znaleś wiarę, i nie czekay aż się złe w 
korzeni. Nagłe WPana pokazanie się zae 
tworzy burzycielow. Czuyność zapobie- 
ga nieładowi , częstokroć niepctrzebnem 
czyni użycie siły. Z tem wszystkiem 
wiadomo mi ile WPanu siła iest potrze- 
bna; w krótce zaiem będzie powiększo- 
ma. Miey na wszystkich podwładnych, 
kacznie oko. Wszyscy musiemy Kró- 
łowi wiernie i rzetelnie służyć. Jeżeli 
W Pan znaydziesz sprawowanie się nis- 
których urędnikow watpliwem i chwieią- 
cem się ; ieżeli ukrywaią nieład, wacha- 
ią się gdy należy działać, donies mi 
ich, i razem uwiadom ich, żeś mnie o 
ich postępowaniu uwiadomił. ,, 

Marszałek Ney iest synem bednarza 
z Saarlouis. Oyciec iego przeznaczył go 
do stanu duchownego. Jakże przeląkł się 
pewnego dnia, gdy młody Ney tańcuiąc 
całą noc, zaciągnął się za 3 luidory do 
pułku jazdy , i przybył do niego w mun- 
durze. Ze złości rozbił o niego beczkę, 
którą właśnie pobiiał , jednak musiał na 
tem przestać. Ney przez odwagę i szczę- 
ście wyszcd! na jenerała; Bonaparte okrył 
go zaszczytami, iednak wkrotce miał go 
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w podeyrzeniu, iż przenosi hiia Mo- 
reau nad iego, iakoż tak było. Pewnego 
razu pytany był iak sądzi o osobistey od- 
wadze Bonapartego? Bonaparte, odpo- 
wiedział, wystawia się naymniey na nie- 
bezpieczeństwa, ale poseła swoich adju- 
tantow gdzie naymocnieyszy ogień, 2207 
by, ieśli który polegnie, napisano w Mo- 
nitorze, iż ten lub ow obok Cesarza zabie 
ty został. 

Z Nancy donoszą: iż Głowna kwa” 
tera Rossyyska d. 25 Września opuściła t9 
miasto i udaie się za Ren. Odeyście woy” 
ska Rossyyskiego ukończy się na 6 Paź” 
dziernika.  Wkrotce oczekiwany iest JE" 
nerał W oroncow , który obej mie dowodź" 
two nad pozostałym we Prancyi Rossy)” 
skim korpusem. ,, 

Xże Orleanu ma zaraz po zągaienii 
posiedzeń izb prawodawczych odiechać 
do Anglii. 

Mowiz, iż 20 do 25,000 Anglikow 
stać będą dopoty w Paryżu, poki gwal 
dya Królewska nie będzie urządzona. 

Nowi Ministrowie zrzekli się połowy 
płacy; Xże Richelieu przesiale na 10% 
ooo fr. 

W Wrześniu z rozkazu Ministra woyDy 
ustąpićz Paryża musiało 3007 woyskow ych 
Francuzk. pomiędzy któremi 499 officeroW 

Wielki C. K. Austryacki oboz po 
Diżcnem składał się d. 26 Września z 9% 
000 ludzi. Na żywności bynaymniey ta” 


nie zbywało ; każdy pułk ma g do io wy” 


ładowanych żywnością wozow, stado 9 
wiec i bydła. 

Stoiące ha tuteyszych mostach dziś” 
ła zprzymierzonego .woyska odprowadzo” 
ne tylko były dla popisow , ale pole” 
wrocily Ba sw0Oie mieysca. 


p 
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Z Bruxelii d 2 Października; 
Wczoray około godz. 8zrana N. Cesarz 
Rossyyski z naszem hrólein; Królewicza- 
mi następcą tronu i bratefn iego; dwiema 
VW. Xiążętami Róssyyskiemi i licznym 
Orszakiem jenerałow i oflicerow oglądał 
Poboiowisko pod Waterido i Quatte - Bras, 
gdzie Xże Brunświcki bohaterską zginał 
śmiercią, a popołudniu do pałacu Laeken 
Powrocił, gdzie był wielki obiad. Około 
W pół do osmey pówrocili Monatchowie 
z Xiażętami i orszakiem do miasta zieloną 
ulicą, która przepysznie oświecohą była. 
Oczekiw anemi byli w teatrze, w którym 
natłok był widzow ; ale nie przybyli, po- 
Zostali na herbacie w pałacu, po którey 
N, Cesarz Alexander ż wielkim żalem tu- 
teyszych meszkańcow, że niedługo cię- 
' szyć się mogli obecnością wspanialego te- 
go MNcenarchy ; wyiechał ztąd przez Leðō= 
dyum do Diżonu, gdzie poprzedził gó N. 
Cesarz Austryacki, a ztamtąd poiedzie do 
Warszawy. 
N. Król Pruski wlrotca 1 tu iest cczes 
kiwany, tizybyło iuż tu wiele iego jehe- 
rałow i ekwipażow i poczynione są przy. 


gotowania nå iego przyjęcie, 

Nadzwyczayńe posiedzenie jeneral- 
nych stahów iuż się zakończyło; a zwy- 
czayne „cozpócznie się w Hadze, dokąd uda 
się Dwor około końca b. m. Xże Ursel, 
minister stanu i publicznych bmachow o- 
debrał od J. K. Mci zlecenie, aby tu 7 
domow dla fhinistrow urządził; którzy tu © 
mieszkać będą pół, a drugie pół roku w 
Hadze. 

Wszyscy oficerowie narodowego na- 
śzego woyska ; którzy tu za pozwoleniami 
bawili; muszą się śpieszno pod swoie cho. 
ragwie przy Lill; Doway i Konde odać, 
gdzie zgromadza się wiele haszego woy- 
ska. Pomiędzy thieszkańcami tych twierdz 
wszczena się trwoga; gwardye mieyscowe 
są tam zńowu tak Czynne iak w czasie 
woyliy 4 : 
D. š. 

N. Cesarz Rossyyski przed swoim ztąd 
wylazdem poczynił tu prawdziwie Cesar- 
skie podatunki. Małżonka Margrabi Asche, 
w którego pałacu ten Monarcha stał, otrzy. 
mała dyamehtowy haszyynik , którego 
wartość szacowana lest 40,000 złr. w, 


= —— 


X 
Marszałek pałacu otrzymał dyamentam 
wysadzaną tabakierę z wizerunkiem J. C. 
Mci; czyniący służbę szambelani i adju- 
tanci drogie pierścienie i zegarki, a inne 
osoby znaczne podarunki. 

W czasie bawienia tu N. Cesarza 
Alexandra umowione, iak mowią, zosta- 
ło zaklubienie między W. Xiężną An- 
ną, siostrą Cesąrza, i naszem Następ- 
cą tronu.  Przedsięweżźmie on w krótce 
podroż do Peterzburga, a potem miesze 
kać będzie iako Wicekról w Bruxelli. 

N. Król Pruski ziedzie tu iutro dla 
odwiedzenia swey siotry, naszey KHró- 
lowey. Niedłngo tu iednak zabawi i żą- 
dnych uroczystości na swoie przyięcie 
nieprzyiął, Zaraz po wyieździe Króla 
Pruskiego odiedzie nasz Dwor do Hagi. 

Dowodcą Francuzki w Lil] nakazał, 
aby wszyscy oddaleni od służby oficę- 
rowie, którzy nie nosżą nundutrow i 
białey kokardy natychmiastj byli aresz- 
towanemi. Lydność Lill, która dawniey 
60,080 ludzi wynosiła zmnieyszyła się te- 
raz do 10,000, ' 

Kolwark la belle Alliance kupiony 
teraz został za 120,000 fr. 

Przybyły goniec przyspieszył ztąd 
wyiazd N. Cesarza Rossyyskiego, 

Wszyscy oficerowie i Żołnierze, któ- 
rzy do Angielsko - Hanowersko - Brunswic- 
kiego woyska należą , odebrali rozkaz u- 
dania się natychmiast do swoich korpu- 
sow. Cokolwiek bądź dzienniki Francuz- 
kie piszą, zdaię się bydź rzeczą pewna, 
iż waysko Xcia Wellingtona dlugo ieszgze 
we Francyi bawić będzie, 


2 Londynu d. 
Nadeszły ty z Mądeiry listy pod d. 2 


3 Października. 
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Września, donoszace, iż możówy okręt, 
na którym płynie Bonaparte i iego orszaky 
zatrzyma! się tam d. 24 Sierpnia, ale wzią* 
wszy kilka beczek tamteyszego wina, Po” 
płynął daley. 

W niedzielę przybył tu Kapitan Un- 
down z listami z Paryża, po odebraniii 
których złożona zaraz została rada stanu: 
Lord Liwerpool udzielił wczoray rand 
treść tych listow Xciu Rejentowi. 

D. 2 Września ieszcze fregata Eurota$ 
przybyła z I.J. Sawary i-Lallemand, Podpuł* 
kownikami Deplanot, Resigre i Schultż; 
Kapitanami Antric; Mercieres i Roppief 
z Plimutu do Gibraltaru, zkąd nazaiutrż 
udała się w dalszą drogę do Malty, gdzie p 
dawno stanęła. 

Podług pism naszych ziechać ma da 
Anglii Arcy Xże Karol dla odwiedzeni2ż 
Xcia Rejentą, 

Zaburzenia w Irlandyi ciągle się jesz- 
cze powiększaią ; nietylko hrabstwo Tip* 
perary, ale i Limmerik ogłoszone są W 
stanie byntu. 

Z Koruny nadeszła tu pod d. zątyńt 
Września wiadomość następuiąca: Jene- 
rał Porlier opuścił to miasto d. 92 udaiąć 
się do St. Jago dla rozpędzenia woyska i 
chłopow, którzy się przeciw niemu z€- 
brali. Woọozoray rozeszła się tu pogło” 
ska, Że z 22 officerami poymany został: 
Zaraz po tey pogłosce zaszła tu przeciw” 
na rewolucyą , przez którą Jenerał kapitan 
1 gubernator uwolnionemi zostali. Mia- 
sto znaydniesię ile bydź może w dobrym 
stanie obrony. {nny list donosi, że Jeneral 
Porlier wyciągnął z wszystkiemi swoiemi 
woyskami z Koruny do Ferolu, 300 tyl- 
ko ludzi osadą zostawiwszy ; że zaraz pó 
iego odciągnieniu rozeszła się w Korunie | 
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Pogłoska, iż on 2 38 pierwszemi swo- 
iemi oficerami aresztowany został, po- 
Czem zostawiona przez niego osada zaraz 
Uciekłą i dawne władze przywrocone zo- 
stały.  Rzeczony Jenerał oświadczył w 
śwey odezwie, iż on nie podniosł oręża 
Przeciw Królowi, ale za nim. i dla dobra 
Oyczyzny, Zapowiada w niey usunięcie 
wszystkich nadużyciow , przywrocenie 
Stanow, nagrodzenie zasług i talentow, 
Podniesienie sławy narodu i przywroce- 
nie złotych czasow. Doniesienia wzglę- 
dem tego buntu są ieszcze niepewne ; ale 
Widać , iż ze wszystkich stron ciągną 
Woyska przeciw Porlier, i ieżeli ieszcze 
Bie jest poymany, wkrotce zapewne bę- 
dzię, ; 

Admirał Linois , były gubernator 
Gwadelupy , przybył w piątek do Spi- 
thead, i niezwłocznie do Francyi odesła- 
ny zostanie, Z nim, iego żoną, 2 cor- 
kami i 2 siostrzenicami przybyło także 
420 ludzi woyska Francuzkiego z teyże 
wyspy, które także do Francyi odesłane 
będzie. 

Lord Exmouth odebrał rozkaz pozo- 
stania jeszcze na morzu środziemnem pod 
brzegami Francuzkiemi, poki zupełna nie 
nastąpi spokoyność, 

Hiszpańska wyprawa pod Jeneratem 
Morillas popłynęła przeciw Nowey Kar- 
łagenie, która ogłoszona iest w stanie o- 
bl, żenia i wszyscy mieszkańcy uzbroić 
się musieli. Wyprawa ta składa się z 
23 okrętow rożnego gatunku i iest na nich 
6000 lądawego woyska. Hiszpanie obie- 
cuig sobie pomyślność z tey wyprawy. 

Petion i Chrystof są podług ostatnich 
doniesień na St. Domingo spokoynemi. 
Nie potwierdziła się zatem wiadomość, 


kc =. sobie woiowali. 

Z woiennych naszych okrętow zo- 
staie tylko teraz w Czynności 27 liniio- 
wych okrętow , 6 okrętow po 5o dział, 
45 fregat, 4o pocztowych statkow , 1eg 
slopow i kutrow. 

Pisma nasze mowią, iż Gwadelupa 
będzie na inną osadę zamienioną. 

2 Akiwisgranu d. 6 Października, 

Królewiczowie Jchmość Pruscy (Na- 
stępca tronu, Królewiczowie Wilbelm i 
Fryderyk ) przeiechali wczoray tędy z 
Paryża do Berlina.  Korzystaiąć z cza- 
su przeprzężenia koni, obeyrzeli osobłi- 
wości tuteyszegoa miasta, a mianowicie w 
kościele katedralnym. W siedli potem 
do powozu i udali się w dalszą podroż 
przez Bonn.  Wczoray o godzinie 9o w 
wieczor przeiechał także przez nasze mia- 
sto Królewicz Wilhelm, brat J, K, Mei, 
bez zatrzymania się. 

2 Hamburga d. 27 Września. 

Od kilku dni znayduie się tu Murzyń- 
ski Jenerał nazwiskiem Lapaix, którego tu 
przysłał Chrystof z St. Domingo. Nie- 
wiadomy ieszcze iest właściwy cel iego 
poselstwa. Niektórzy mniemaią, iż przy- 
był dla zakupienia broni. i ammunicyi dla” 
St. Domingo; ale podobnieysza, iż przy- 
był dla zawarcia związkow handlowych 
w imieniu swoiego Pana, Króla Hayti. 
Tymczasowo zaciągnął do swoiego kraiu 
pod korzystnemi warunkami kilku ogrod- 
nikow i muzykantow , których wkrotce do 
St. Domingo odeszle. Ma także mieć za- 
miar urządzić tu konsulat Hayti. Zresztą 
iest to obyczayny i dosyć edukowany 
człowiek. W Londynie ma się także znay- 
dować ajent Chrystofa , który nie iest za 
takiego od tamteyszego rządu uznany. 
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DONIESIENIA. 


wszy raz. ) Kazimierz Badeni, ma zamiar wyiechać do Galicyi w Cyrkuł San- 
decki z iednym człowiekiem Jozefem Gorzkowskim. 


ogi raz) Jan Kanty Chronowski, zamieszkały w Brzeziu fw Powiecie i Dpc 


Krakowskim, ma zamiar wyiechać do Galicyi do Cyrkułu Myślinickiego w interessić 


familiynym, ziednym służącym, swoiemi końmi. 


| _2gi raz) Stanisław Gostkowski, zamieszkały w dobrach Michałowicach w P” 
wiecie Szkalbmirskim i iJpcie Krakowskim, ma zamiar wyiechać do Lwowa w interef" 
sie familiynym, wraz zżoną Karoliną, z trzema ludzmi i własnemi końmi. 


agi raz) Michał Taszycki, zamieszkały we wsi Wysoka w Powiecie Pileckim 
Dpcie Krakowskim, ma zamiar wyiechać do Lwowa z swoią Siostrą Anielą 3 aszyck? 
trzema ludzmi i końmi własnemi. 


3ci raz.) JW. Jozefa z Hrabiow Wielopolskich Michałowska ma zamiar iechać 
do!Galicyi w swoich interessach do Cyrkułu Myślenickiego, z Jmć Panną Łucyą Klu 
szewską z dwiema swemi Siostrzenicami”z dwiema kobietami służącemi i z czteremő 
służącemi, swoiemi własnemi końmi. 


gci raz.) Ma zamiar wyiechać dó familii na Wołyń w kray Rossyyski do Dóbf 
Peczychost od daty pozyskania paszportu nać miesięcy, Jozef Hrabia Bystrzanowski: 
Zona, Dziecięciem, Panną służacą, pięciu Ludźmi, dwoma poiazdami, zamieszkał 
w Nakle Powiecie Pilickim Dptcie Krakowskim. 


3ci raz) Franciszek Pogonowski, Pułkownik Polski, z Bratem i dwoma Ludi 
mi na Wołyń w Rossyą swemi komi ma chęć iechać. 


Dnia 3go Listopada r. b. o godzinie gtey przed południem łańcuch złoty navwię” 
tey daiącemu Zza gotową srebrną Courant monetę tu w Kr.kowie przy ulicy 
Gołębiey pod L. 282 sprzedany zostanie. — Takowy łańcuch licytować chcący 
terminie i mieyscu wzmiankowanem znaydowac się zechcą. i 


W Krakowie doia rógo Października 1815 r. 
Jan Kanty Kowalski E. T. C. P. I. D. K, 


W Porębie, w Pcie Krzeszowskim Deptcie Krak. we Dworze, na dniu ggo Listo- 
pada r. b. o godzinie gtey z rana nastapi publiczna licytacya drzewa, częścią iodł0; 
wego, częścią osikowego, siąg 400; tudzież zboża w śnopie, iako to: owsa, żyta i 
ziemniakow. — Kupiciel będzie miał sobie dodaną pańszczyznę do omiotu, tudzić 
skład na zboże i mieszkanie. — Chęć kupna maiący winni bydź zaopatrzeni w wś 
dium 400 złp. srebrem. — W Krakowie d. 17 Pażdziernika 1815. 

Jan Kanty Fachinetty, Komornik T. H. D. K.i R. 


„W Rokitnie pod miastem Ogrodzieńcem w Pcie Pileckim, we Dworze, na doit 
5 Listopada r. b. o godzinie gtey runney nastapi sprzedarz publiczna więcey daiacem" 


stada owiec, zboża w snopie, iako to: żyta, pszenicy, owsa, jeczmienia, tudzież 5% 


fur siana, z dodaniem pańszczyzny do omłotu, składu na zboże i mieszkania, — Pre 
tendenci kupna winni zaopatrzyć się w wadium 4co złp. w srebrney grubey monecjć 
W Krakowie d. 17 Pażdziernika 1815. £ 
Yan Manty Fachinstiy, Kom. T. H, D.K, i R. 


i 


